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SPRAWY KOSCIшт.

List z dnia 10/IV, *
Xa depolonizownie kosnxola katollckiego riad nasz baczną niech zwró-

ei uwagę; watykanizacgakościoła_ogromniegostşpuJe napracă, Tepdenvga--. ---
ogolna: wszystkó dla kosciota,nic dla Bulski. 1440 do Krestow, zaszlis-

mf do kos*iofa na Wyborskiej stron1e\przy cmentarzus Ds. BUCTENIS

jest tam proboszczem dopiero od paru miesîecyçleez zdąrzył już ję-

zyk jolski w otoczeniu wyrugować i zamienić litewskim.W szkałce dobie+

ra. się nau°‘ynlell i naucaycielki-rosjenki i litwinki,neofitki i de-

wotki Które nieomal zabraniają m6wi@ po polsku,

% dnia 12/IV, ~

52225—5335dniami do ks. Biskupa prjyszedł z Czrezwyczajki jakiś

sadzia śledey, polozyì na stole pepier i ządgł by ks.Biskup go podpi-

sat. W papierze tym byłó zobgwiązanie,źe ks, BISKNP nie będzie'zad—

nych sum.do żadnych henŁIBW przesyłaź inaczej,jak tylko za pośred-

nictwem, » Finotdzieta» ( oddział finansowy) i że wyda rozporządzenie

w metropolji,znhy żaden proboszcz nie odważył się w inny spdseb pie

nięd„y przesyłać, jak tylko przez prowincjonelne » Finotdzieły», Ds.

biskup poprosił o'èwloke do mamysłu,powiedziałyże przeprowadzen?e te-

go w ciągu tygodnia, jak tamten tego żądał, jest niemośliwem,bo z

Suberji listy id:ą po paré miesięcy i zapytał,czem to jest wywobane,

W odpowiedzi usłyszł, ze teraz jest już dużo mţsji zagranicznych i

Rosja nie chce „żeby przez estońską lub inną misję pieniądze były

wysyłane zagranice.N& drûgî dzeiń kapityła postata do Czrezwyczajki

> Ьє'тчодао; który konferował ze speeîàlistq Go spraw polskich- sądzią

śledczym RTXSFM. Tymczasem ks„Biskup nie podpisał i ja rpdaiłem nie

podpisywe_,a ciągną? sprawę do przyjazdu komisji,

Z dnia 15/IV, v = *> ж 3 ,
55221;;_332"E€ u ks.Biskupa był седа z Czrezwyc…aJkiktory„zaaph

podpîsanla zobowiązania, że WSLelkie przesyłania pieniędzy dd % zmetre;

polnji będą się odbywały przez » Finotdzier» . Ks.Bisk@p poprosił o

zuptoke ‚postal па drugi dzień do Czrezwyczajki ks.TROJCO dla wyjaś-

nienia psrawy,a dzisiaj zrana otrzymał z Cârezwyflzagkl telefonagram,

3 żeby się stawił osobisci do sędziego,pr„stanego z moskowskiej Czrezw,
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xnxxxllxtylxxnxlnxxlzx. Pan ten wraz z sędzią RIKSEM tr:ym?li ks,

Blskupa 4 godziny,żądejąc podpisu, KS,Biskup odnowil,wskazujacr

1/ na rpzdżiał kościoła i panstwa,ustanowiony przez'dekrety 2/ na -

całkowite zaufanie parafjankatollkón do swego duchowieństwa i na nie-

ufność ich do instytucji w rodzju » Finotdzieła» 3/ na fokty znlkanla

pieniędzy w » Finotdziełach» 4/ ne niezadowolenie wsrod katolików,

W końcy sędzie ten zauważył,» naprasno nie “hotltle godplsac grŻdanin

Lepuedlew i grażdanin Antonow ooąpisalmn. Kto eto tekieu— zapytuge

ks,Biskup i w odpowiedzi slylzy: » patrdareh Tichon i mitropolit

wenjamin», » U nich wierno byli wiéski‘a osnowsnia,no mnie mnie moj

dółg i moja sowieść nie razreszagnt etogo dzielad, » «

vroszg о tem niezwłocznie zawiadomić rgąd polski i ks,kardynala

KAKOWSKI®CO, orazAareybigkupa—ŚODDA, bg możliwe są represje; a wten-

-czas katolicy ujmę się za Biskuptem i znowu nówtśrzy się przeszło-

roczna historjs. Tymcasowo ks.Biskup jest na wolnogci, lecz kto wie F

czy nie użyją zwykłego swego sposobu t.j. aregztowenia,-

7a zgodność odpisu: ÆMÆÊQ
Меж )

 


